
Roan, Na kraw
1.Obcy świat porwał nasCiągle w biegu na krawędzi ty i jaW blasku dnia Nowy szczytW sercu miasta lśniJesteś tu mówisz miWyścig rozpoczęty muszę biec co siłMówię ci że nie chcę tak inny jest mój światRef : Gdy zawieszony nad przepaścią wołamMasz dla mnie tylko puste słowa, słowaTak zagubiony między ziemią niebemJak anioł czy jakiś karł, nie wiem !Gdy zawieszony nad krawędzią wołamNie widzisz mnie a twoje słowa, słowaSpychają w przepaść kiedy chciałbym wlecieć swobodnie obok ciebie2.porwał nas ulic krzykCiągle w biegu na krawędzi ja i tyWyścig trwa na sam szczytW sercu miasta myKiedy nam zbraknie siłŚwiatła zgasną nie zostanie nam już nicMówię ci że nie chcę tak inny jest mój światRef: gdy zawieszonyKamienie w słońcu tak się osuwająMa dłoń dotyka skały a mięśnie grająNie czuje nawet chwili gdy się odrywamW objęcia swoje podmuch już mnie porywaJestem już w drodze a niebo się oddalaOddycham cicho tylko gdy wiatr opowiadaHistorię o mnie o tym co przeczuwałemCzego wiedziałem lub dlaczego się bałemRef: gdy zawieszony
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